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Niedziela.

Jutro, jako w dzień Z w i a s t o w a n i a  N. MARJI Pan 
Dy, odprawianem będzie w Kościele PP.Sakram entek  
Nabożeństwo solenne, z wystawieniem N. SAKRA
MENTU.—  Tegoż dnia, Sessja kwartalna, Arcy-Bra- 
ctwa Nieustającej Adoracji Przenajświętszego SAKRA
MENTU, przy tymże Kościele istniejącego.

Do Instytutu Szlacheckiego w Warszawie, z począt
kiem roku szkolnego 1849/50, pewna liczba młodzieży 
o własnym koszcie do klassy 5łej przyjętą zostanie. 
Osoby życzące korzystać z tego, mają zgłosić się do 
Dyrektora tegoż lostytutu przed dniem 3/is Lipca r. b., 
* metryką, świadectwami: szczepionej ospy, lekar- 
skiem i rodowitnści, oraz deklaracją znanej w Warsza
wie osoby, że w przypadku oddalenia ucznia z Instytu
tu, przyjmie go do siebie. Termin do examinu będzie 
później oznaczony.

B ank Polski. Podaje do wiadomości publicznej, że 
W d. */i4 Maja r. b. rozpocznie się w sali Giełdowej 
Zwykła licytacja na wyprzedaż kosztowności zastawio- 
w Banku, a na terminie niewykupionych. Posiadacze 
przeto zastawów, którzy w właściwym czasie niezgło- 
•ili się po uzyskanie dalszej prolongacji, zechcą dopeł- 
Uić takową w Kantorze Banku najpóźniej do włącznie 
d. 25 Kwict: (7 Maja) r .b . ;  po tym bowiem terminie, 
żadna prolongacja miejsca mieć nie może, lecz tylko 
fcykupno będzie dozwolone.— Prezes, RadcaTajny, 
J- Tymowski. Nacz: Kanc:, Kubkowski.

Po opuszczeniu portu W arszawskiego  w d. 11 b. m. 
dwa statki parowe z 3ma gabarami z ładunkiem gipsu 
' mebli w tymże dniu stanęły na nocleg pod Czerskiem, 
*kąd wyruszywszy w dniu następnym o godz: 5 '/z rano, 
Przybyły pod Mniszew  ogod: lOtej przy przeciwnym 
wietrze, a połączywszy się powyżej Mniszewa z zi- 
tuująceroi tam 3ma innemi gabarami, w tymże dniu o 
godz: 3ej po połud: dościgły do Skorczy. Tu gw ałto
wna burza zatrzymała statki aż dod. 14 b. m., w któ- 
rym to dniu statki te zaopatrzywszy się tam w zapas 
drzewa, po zmniejszeniu się burzy o g o d / :  fi1/* rano> 
opuściły Skorczę, a o godz: l l ' / a  przed połud: do Ko- 
bylniey (w d ‘ brach Maciejowickich) po nowy zapas 
drzewa przybyły- Lecz nie zastawszy tam wdogodnem 
miejscu przygotowanego jeszcze drzewa, do następne
go dnia pozostać musiały. Ztamtąd w d. 15 b. m. statki 
udały się powyżej Jwangoroda, i po przenocowaniu 
tamże, dnia 16 0 godz: 6tej rano, ruszyły dalej i przy 
powolnej j a ź d z ie  t  powodu silnego wiatru i gęstego na 
rzece szronu, o godz: 11 przed połud:. do b  owej Ale- 
xn n d rji  zawinęły - Tu z powodu p o w i ę k s z a j ą c e g o  się na 
W iśle  lodu, pozostać musiały. Tym to sposobem dal
sza podróż tych statków wstrzymana została; transport 
jedoakże gipsu i mebli, przeznaczony do Nowej Ale

futro, Z w i a s t o w a n i e  N. M. P. 
Uroczystość. Kur jer nie wyjdzie.

xandrji, z pospiechem wyładowaoy.s statki od lodow 
na lewym brzegu W isły, wprost Nowej A lexandrjt 
ubezpieczone, oczeki waćmuszą w pogotowiu do dalszej
podróży na przepływ kry.

Dnia ‘22 b.m. zmarła w mieście tutejszem, doczekaw
szy się stulecia, ś. p. Marjanna Rabczyno, W dowa, uro
dzona w r. 1749.

(A. n.) Jeżeli za życia ludzie pożyteczni zasługują 
aby o nieb wiedział ogół, to tym bardziej po śmierci. 
W jakimkolwiek kto pracuje zawodzie, bądz nauko
wym, literackim, rolniczym lub przemysłowym, ma 
do tego prawo. Nazwiska takich indiwiduow, powin
ny b \ć  przekazane następcom, celem ich naśladowania. 
Tym'powodowani, te kilka wyrazów poświęcamy pa
mięci zmarłym: Tomaszowi Koprzywie ojcu, w roku 
1845, i Fran: Koprzywie w r. b. d. 2 /  Lutego r .b .  Po
nieważ ci obaj, byli pożytecznemi członkami ogo łu ,ja
ko fabry kanci wyrobów z drutu, a szczególniej płótna 
metalicznego, przeto nie należy pozostawić nazwiska 
ich w zapomnieniu. Przybyli oni do kraju przed r o 
kiem 1830 już usposobieni dobrze w obranym zawo
dzie. Najprzód osiedli w Kaliszu, zkąd w końcu roku 
1832 przenieśli się do W arszawy- Przed ich przyby
ciem do Królestwa, lubo u nas by ły  robione tkaniny 
z drutu, lecz tylko najwięcej w szerokości l łokcia, i 
to z cienkich i średnich gatunków drutu, jako to; sita, 
żubry, harfy do zboża, gruzu, piasku i t .p .  Gdy na
p ływ  do kraju tkanin metalicznych, a mianowicie: na 
suszarnie czyli tak zwane lassy do browarów i gorzel- 
ni, co raz się zaczął; powodowani h o p rzy •
Jaw ie  dobrem ogółu, pracą własnego pomysłu i zna
cznym kosztem, wystawili machinę do robienia nie ty l
ko tkanin w szerokości łokci 3 cali 3 na suszarnie na 
sposób angielski, ale i do robienia plecionek do fabryk 
cukru, nadto płótna metalicznego bez końca do PaP|®- 
ru, oraz na pytle angieh: najcieńsze w jednym cału n  
80 nitek drutu zawierające. Na tę machinę w r. I 8 d 0 ,  
otrzymali od Rządu tutejszego list przyzoania wyna
lazku na lat 10. Od chwili ukazania się w przemyśle i 
handlu ich wyrobów, nie tylko ustało sprowadzanie 
takowych z zagranicy, ale nawet zaczęto je brać do Ros- 
sji, A ustrji i  Pruss, i to dotąd ma miejsce. Z swojo- 
mi wyrobami popisywali się na wszystkich wystawach 
publicznych przemysłowych w W arszawie, i tak: za 
wystawę w r. lS38  otrzymali medal srebrny mniejszy; 
w r. 1840 medal srebrny większy, a za wystawę P e 
te rsb u rsk a  w r. 1839 medal złoty mniejszy. Za ich 
przykładem powstało kilkanaście fabryk wyrobow 
z drutu, których artykuły na równi są dzis Stawiane 
znajlepszemi'tego rodzaju wyrobami zagranicznemu 
Od przybycia Koprsywów  do kraju, datuje się apoba



rozwinięcia i udoskonalenia u Das tego przemysłu, a 
* k tó rym  w związku i postępie są b row ary ,  gorzelnie, 
Jabryki cuk ru ,  papiernie, młyny i t. p. Przez pracę, 
gorliwe usiłowania, zamiłowanie i wiadomości na d ro 
dze prak tyk i nabyte zasłużyli na wdzięczność społe
czności, co przyznają zapewne miłośnicy przem ysłu  
krajow ego.—  A. M., R. S ., 8 . W .

Słynny tenor Salvi, p r z y b y ł  z Petersburga. P rzed  
k ilku  laty b y ł  już  w fParszawie.

Na pamiątkę urodzin A.O., złożono w Red: K urjera  
z ł .  2 dla Insty tu tu  moralnie zaniedb: dzieci.

Nakładem składu nót muzycznych G. Sennewalda, 
w yszedł nowy Mazur przez W ładysław a Unger. Ce- 
na złp. 1.

Moda w  tej chwili p rzystanęła ;  przez post zwykle 
małe dla niej pole. Dzienniki zdawaniom sprawy o u- 
biorach i strojach wyłącznie poświęcone, nie obejmują 
jeszcze prawie żadnych przedwstępnych uwag, co do 
mód przejażdżki Paryzkich elegantek i elegantów do 
Longchamps (Ląszan), która w tym roku za dni k ilka
naście przypada. Tymczasem magazyny stro jów  dam
skich i warsztaty  krawieckie są bardzo czynne, bo mo
dy Ląszan  decydują stanowczo o modach wiosennych 
i letnich. Za odebraniem bliższych pod tym względem 
szczegółów, i tych, k tó re  w krótce  także z nadched/ą- 
cego ja rm arku  Lipskiego zebrać dadzą się, nieomie- 
szkamy podać je  do wiadotności płci pięknej i jej w iel
bicieli.

K alifornja Polka (z widokiem kopalni złota w Ka- 
lifornjij,  skomponowana na pjano przez Karola Kers- 
sen, dzieło 2S, wyszła nakładem Ig: Klukowskiego. 
Cena zł.  1.

Już  czynione są przygotowania na święta. Staranne 
Gospodynie z prowincji ,  zawczasu nadesłały P rz y ja 
ciółkom swoim w Warszawie, sążniste listy komisowe 
zakupów na uroczystość Wielkanocną. Są w tej licz
bie i komisa do sklepów bławatnych, są i do korzen
nych, są wreszcie i pokarmu um ysłowego dotyczące, 
do księgarni i sk ładów m aterja łów  piśmiennych.

Tom drug i dzieła p. t. Zam ek Krupski, powieść 
z wieku XIV, oryginalnie napisana przez S. Dolińskie
go, wyszedł z d ruku .  Cena za 2 tomy zł. 9. W s z y 
stkie Urzędy i Stacje pocztowe w Królestwie, są upo
ważnione do przyjmowania zapisów po tej samej cenie. 
Sk ład  g łów ny  w księgarn i J. Gliicksberga, przy ulicy 
Miodowej N ro  482, w domu W . Zejdlera, n a l s z e m  
piętrze.

Na ostatnich ta rgach  W arszawskich i Pragskich , 
p łacono: za korzec 4ro-ćwierciow y żyta rs. 1 kop. 78, 
pszenicy rs. 3 kop. 82, jęczm: rs.  1 kop. 61, owsa rs. 1 
k. 35, siana furę jednokonną od rs.  2 k. 70 do rs. 4 k. 20, 
parokonną od rs. 4 kop. 35 do rs.  6, słomy furę z w y 
czajną od rs .  1 k. 20 do rs. 2 k. 10, kartofli korzec k. 97, 
okowity  garniec k. 82, szumówki k. 487*. (G .P .)

Chceszli wiedzieć czy to jest dzień świąteczny, czy 
niedzielny w W arszawie, wysadź tylko g łow ę na uli
ce miasta, a mianowicie: na Krak:-Przedmieście albo 
Nowy-Swiat. Tam to najpiękniejszą znajdziesz pano
ramę, tam najprzedniejszy repe r tua r  w yborow ych  
sztuk, odgryw anych  w naturze na scenie świata;

Bo ja k  tylko sięguie oko,
1 daleko i szeroko;
Od Z y g m u n ta  do A le i,
W szystko masz tam po k o le i ;
Są tam istne L w y  i L w ice ,
A do tego różnej daty;
1 Warszawskie są Dziewice,
Stokroć świeższe niźli kwiaty.
Jest H rab ina  i  11 'ieśniaczka,
Z tą  różnicą ja k  na świecie:
Ze ostatuia nieboraczka,
Pieszo tylko nie w karecie.—
•lest i M u la rz  ze  Ś lu sa rze m ,
By używać dnia Niedzieli,
Przy nieb M ły n a rz  z k o m in ia r zo m ,
Ale dzisiaj oba bieli .—
Obok f f / id ó w k i  z wianem sutem,
Jest i P anna  n a  w y lo c ie ,
M o d n iś  z starym H a la /n u tem ,
By dubijać się o krocie.—
Wszystko  dobrym idzie szykiem,
Tam się łączy stan ze stanem,
Jest i M a js te r  z  C ze la d n ik iem ,
J e d n ą  chw ilę: L o k a j  panem .
Co minuta obraz nowy,
I dla oka i dla ucha?
Tuta j  C hłop  jes t  m iljono ioy ,
Obok, tró jka G a łg a n d u ch a .
Powiem jeszcze, że w lej wrzawie,
Już nie P rze z  sen  lecz Ń a  ja w ie ,
Każdy z nas chętnie zawoła:
Ze nasze Kobiety ładne,
Skromne, miłe i układne,
Słowem: każda,  wzór Anioła!

Ale co tu  tnówić, tu by końca nie by ło  gdybyśm y 
chcieli wszy-stko policzyć co się tylko w owym dniu 
przesuw a przed oczami. Jedynie tylko b ło to  lub deszcz, 
mogą spacerujących zatrzymać; inaczej, t ro tua ry  i b r u 
ki W arszawskie, tłoczone są bez ustanku. A jednak 
wszystko to zajmujące i piękne; bo dosyć ty lko puścić 
się samemu, i przejrzeć całą tę defiladę tak powozową 
jak  i pieszą, a doskonale można się zabawić. Spotkasz 
tam bowiem i starego gadułę, co od wyjścia z kamie
nicy jeszcze u s tn ie  zamknął; i dowcipnego a bystrego  
dostrzegacza, k tó ry  z najmniejszej sposobności korzy,  
sta i co chwila, a propos jakiegoś zdarzenia, puszcza 
trafne s łów ko; ale nadewszystko napotkasz tam oczy, 
pełne życia i blasku, za którem i może napróżno tyle 
dni goniłeś, i zatrzymasz się olśniony ich promieniem, 
i utopisz w nich w zrok  swoj; stokroć szczęśliwy! je- 
żeliś zd o ła ł  otrzymać wzajemne spojrzenie! Otóż to, 
do takich Niedziel należeć będzie zapewne i dzisiejsza 
i wiele bardzo podobnych jej bywa.

W czora j  w Wielkim Tea trze  po Balecie Gizella, 
przywołani JPaniTurczynowie* i i*. Tarnowski.
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R ada Opiekuńcza Z akładów  Dobroczynnych P tu  
Radom skiego , składa podziękowanie J V V .  Hrabinie 
Z a łu sk ie j, z.a I t )  korcy zboża dla Szpitala Śgo A l e 

x a n d r a  w  R adom iu  nadesłane.
Listy handlowe z Londynu, z d. 17 b. m. donoszą, i e  

nadchodzące z zagranicy obstalunki na wyroby  wełnia
ne, przyczyniają się niemało do ut rzymywania w cią
g ły m  ruchu  fabryk ang:; i z t ąd  też ceny w ełny  u t r zy - 
mują się,  z dążeniem do podnoszenia.—  Handel drze
w em  od początku roku polepsza się stopniowo. S p r z e 
daże onego w Anglji  są ogromne,  i spodziewanein jest 
podwyższenie się cen tego produktu.

W d. 23 z. m. P io tr  Kosicki, 12to-letni syn gospoda
rza z gminy N iem ierzyn , pow: YYieluńs:, bawiąc się 
fuzją k tó rą  ojciec j ego znalazłszy w lesie, przyniósł  do 
cha łupy ,  p rzypadkowym wys trza łem z tejże, zabił  
12to-letnią dziewczynę,  która po żebraninie do domu 
jego ojca p rzys z ł a .—  W. d. S b.m.  we wsi Nowa wieś, 
pow: Sandomierz,  Jad wiga Zbierogowa, żona włościa
nina, lat 35 licząca, w nioby tności męża nakładając 
paszę by d ł u  w oborze,  p rzypadkowym sposobem u- 
padła Da ostry koniec wid łów,  w skutku czego tak mo
cno skaleczyła się, iż po up ł yw ie 3eh  godzin,  iy ć p rze 
s tała .—  W dniu l l b . m .  na t rakcie do miasta Błaszek 
w pow: Kaliskim prowadzącym,  włościanin Antoni Ja 
rzębowski, lat 50 liczący, pokłóciwszy się z borowym 
folwarku Brzeziny,  W ojciechem Ligockim, silnem ude 
rżeniem w g łowę ,  przez tego ostatniego, zamordowa
nym został .  Morderca  pozostawiwszy ciało zabitego 
na drodze,  do domu wróc i ł ,  lecz z powodu  ciążących 
go podejrzeń,  tegoż samego dnia pod śledztwo wzięty 
i plamami k r w i  na jego kożuchu znajdującemi się p rze
konany,  do zbrodni  przyzna ł  się. Obecnie pod decyzją 
Sądu pozos ta j e .—  Były poża ry :  We wsi P aniew ku, 
pow: Włoc ławsk im,  5 domów- mieszkalnych,  stodoła i 
spichlerz; w mieście B iłg o ra ju  d r m  drewniany,  5 sto
dó ł  i stajnia; we wsi K rasuse-Sm olankc, pow: Sie
dleckim, budynek w k tó r ym dawniej mieściła się go
rzelnia. stodoła,  jakoteż spichlerz do dwo ru  należą
ce. (G,  P.)

Z  Petersburga ..—  N. PAN ozdobić r aczy ł  Orderem 
Sgo W ł o d z i m i e r z a  IV kl:, Dowódzców batalje,now y ch 
pu łk u  węgierskiego,  imienia J.  O. W .  Wielkiego Xcia 
M  i c u a ł a  P a w ł o w i c z a , Podpułkownika B aronkai i  
Maj ora f f  ła sicza . — Xżna Katarzyna G a g a ryn , wd o
wa po Rz: Radcy Tajnym Xięciu G agarynie , umarła 
w Pete rsburgu  d. 2/ u  b. m.

fP  iadomosci z K aukazu .—  T cjlis  1 fi Lut:  1849.—  
Rozpoczęte w 1845 r .  wyrąbywanie  lasów w  m a łe j 
Czeczni, przeciągało się z rozporządzenia Główn od o
wodzącego kaukazkim korpusem,  i podczas tej zimy. 
T y m  sposobem odsłonięto t r zy  szerokie drogi ,  a Jene
r a ł  Major  Nestor,,w> rozłożywszy obóz w bl i z kości 
zniesionego au łu  Kiouia, polecił  Pułkownikowi  B a ro 
nowi fF rew skiem u 2 ,  rozrzucić osady nieprzyjaciel

skie wystawione na lewym brzegu  Szaw dona. Do
świadczony ten Sztabs-Olicer wyruszy ł  13 Stycz: ku 
aułow i Czorta Irzau  z 4 bataljonami, 3 sotniami ko
zaków,  i 4 armatami,  a nie zważając na miejscowe p r z e 
szkody,  szybko podstąpi ł  pod osady, i pod łoży ł  do 
koła ogniem. Czeczeńcy zaledwie mogli ujść wraz 
z całemi rodzinami.  Lecz przy odwrocie naszej w y 
prawy,  pokusili się at akować a r je rga rdę i boczne od
działy,  ale te ich ataki odpar te  zostały bagnetem ze 
znakomitą dla nich stratą.  Z naszej zaś s t rony ubito 7 
żołnierzy,  a raniono 1 Sztabs-Oficera,  3 Ober  Ofice
rów i 31 żołnierzy.  Igo Lutego podobnaż wyprawa 
złożona z 21 batal jonów, 200 kozaków i 2 armat,  pod 
dowództwem Jenerała Majora Barona M ellera Zako- 
melskiego, uczyniła również korzystny napad na osa
dy rozłożone poniżej G eleń-Gojteńskich. Sgo Lu tego  
wszystkie zamierzone roboty by ły  już ukończone,  a 
wojska po powrocie do twierdzy Ct ozdw iztńskiej, 
z której  w yrus zy ły ,  udały się na zimowe kwate ry .  
Nieustająca działalność wojska naszego od 1845 r  z u 
pełnie odmieniła postać rzeczy w m a łe j Czeczni; w mia
rę  bowiem niszczenia lasów, mieszkańcy chronil i  się u 
podnóża Czarnych gór, albo zdając się Da naszą łaskę,  
mieścili się w przodkowych naszych twierdzach; szero
kie wycięcia w lasach odkrywają natn swobodny wstęp 
do środka całego kraju,  większe au ły  wcale już nieist- 
nieją, wvjawszy niektóre pomniejsze po lasach osady, 
mieszkańcy k tórych  niepokojeni ciągle naszym orężem, 
wiodą życie tułacze i ciągle przechodzą do uspoko
jonych przez nas aułów;  jednem słowem m a ła  Cze- 
cznia  j uż na zawsze utracona dla Szam ila . Pomyślne 
te w yp ra w y  oddziału Jenerała N estorow a, popar te 
bardzo zostały szczęśliwemi manew rami wojsk,  zos taj ą
cych pod komendą Pułkownika Głównego  sztabu fPe- 
row kinn, i u t r zymując ciągle w r y g i r z e  mieszkańców 
w ielkiej Czeczni nie mogących tym sposobem przyjść 
w pomoc, obok tego tak wielki rozniosły postrach,  że 
blisko 2000 dwo rów  uciekło w góry.  W innych miej
scach K aukazu, podczas tych obrotów,  spokojność n i 
gdzie naruszoną niebyła .

A n g lja . —  / .P ern a m b u co  ot r zymano wiadomość 
o uśmierzeniu tamecznego rokoszu.  —  Za upłynione 
pó łrocze po opłacer iu  dywidendy,  okazała się prze- 
wyżka w zyskach Banku na 35,318 f. s z t , k tórą p r z y 
łączono do funduszu rezerwowego  wynoszącego obe
cnie 3,843,862 fun. si t .  —  Zamyślają wznieść pomnik 
Lordowi  Jerzemu B entinck.— Królow a Belgicka  w to 
warzystwie Xżny N em ours, odwiedziła Xi.ęznę K ent 
w Frogmore Lodge . —  16gob  m. ot rzymano w T rye- 
ście wiadomość z Indji wsch«dn: przez A lexandrjg , 
iż M ulradsz  22go Lutego z hufcem 2000 wojska z ł o 
ż y ł  broń i poddał  się Anglikom . Oblężenie M ultan  
skończyło się zatem zaszczy tnie dla angielskiego orę
ża. M ulradsz, mający lat 33, o t r zymał  pozwolenie do 
zachowania swojej szabli. Pod kierunkiem Majora Be-

[ * )
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Cher odesłano go wraz z hufcem do angielskiego »bo- 
I U .  — Namiestnik i r l a n d z k i  Hrabia Clarendon, 24go 
b. m. spodziewany by ł w Anglji. — Parostatek Bom- 
bay przeznaczony dla Sycylji, l6go b. m. został zase- 
kwestrowany przez władzę celną w Blackwall. —- Od 
l i g o  Listopada z.r. zachorowało w G/asgowie na cho
lerę 5000 osób, d i s : 1900.

A ristrja.— Nad brzegami Dunaju  i w Pralerze  u- 
typują szańce.—20 g i  b.m. stracono W  angler a, B ra m - 
basza i Jurkiewicza, morderców Jenerała Latour, na 
płagzczvznie za Neulhor; dwaj drudzy inkwizyci 
Kohl i /o/i/, byli obecoi przy exekucji. —  Z Medyola- 
nu  donoszą, iż pułk piechoty Hrabia Kiński, i lOty ba* 
taljon strzelców, przeprawiły się już przez rzekę 'li- 
d n o . Pospolite ruszenie Tyrolu  wezwano do obrony 
kraju; 7000 strzelców uorganizowało się aby służyć 
armji cesarskiej jako korpus pomocniczy.—  Co chwi
la spodziewaną jest kapitulacja Peterwardynu; Ko
mendant Cuha spodziewa się przez to łaski, iż tw ier
dzę bez rozlewu krwi wydaje w ręce cesarskiego woj
ska. VVypadsk ten będzie ważny, ponieważ twierdza 
Peterw ardyn  zawsze może służyć za punkt oparcia, 
a przez jej kapitulację przybędzie armji cesarskiej 
10,000 wojska do dyspozycji.—  29ty buletyn armji o- 
głoszony 19go b.m. jest kontynuacją 28go buletynu, i 
tyczy się bitwy pod Mediasz. Podług tego raportu 
Wojsko cesarskie w liczbie około5000, walczyło znad- 
zwyczajnem męstwem i odwagą przeciw daleko licz
niejszemu nieprzyjacielowi; wyparło go z 3ch stano
wisk, 1 zdobyło Mediasz, pomimo, iż miał z sobą 16 
armat i ciągle sprowadzał posiłki z Schaessburga 
(Szegeszwaru). Na Bukowinie Pułkownik Urban 
niepokoi rokoszan częstemi najazdami; i tak niedawno 
Z hufcem liczącym zaledwie kilkaset ludzi, napadł na o- 
bóz nieprzyjacielski pod Tihuzą, pojmał około 1000 
żołnierzy, oraz kilku Oficerów, i uprowadził ich do 
Czernowie. Od strony W iśnie  i P utti, cała okolica 
jest obsadzona mocnemi oddziałami wojska i uzbrojo
nego ludu — 20go b.m. ogłoszono tymczasową ordy- 
nację gmin; 2 lgo  b. in. miano ogłosić prawo zaradcze 
przeciw nadużyciom prassy.— Gazeta powszechna au- 
strjscka, na rozkaz Gubernatora tVelden, przestała w y
chodzić. — Tak zwana linja palatynalna  (szaniec Ale
xandra) przed Komornetn, miała już popaść w ręce ce
sarskiego wojska. —  Taryfa celna Cesarstwa, podaną 
będzie do rewizji. Ministerstwo oświadczyło goto
wość wprowadzić w wykonanie układ pocztowy za
warty w Dreźnie.— Baron Kiibeck bawi w Ofen przy 
Xeiu Windischgraetz, w charakterze urzędowym.—- 
Potrójne pobicie rokoszan w Ziem i Siedmiogrodzkiej, 
Zaszło między Koppisz a Mediasz; drugie miasto ob 
sadzono 4go b.m.o 8ej rano bez oporu; część rokoszan 
cofoęła się do M. Fassarhe/y, druga do Schaessbur- 
ga  (Szegeszwaru). — Arcy-Xiążę Ferdynand (JEste 
19go b.m. wyjechał z Ołomuńca do W ło ch .— Depu-

tacja słowacka udała się z Ołomuńca do W iednia, aby 
przedstawić się także ministerstwu. —  Podług depe
szy telegraficznej, Karol Albert miał z częścią swoje
go wojska przejść do obozu Feldmarszałka Radeckie
go, celem szukania opieki.— W Pradze  czeskiej w er
bują ochotników do wyprawy włoskiej. 17go b. m. 
w nocy skradziono z głównego składu tytoniu w tern
ie  mieście, 6000 zł: mon: konw:, oraz znaczny zapas t y 
toniu. — Pod wsią graniczną Nowosielce w obwodzie 
stryjskim, Jenerał Barko  rozbił nadciągający hufiec 
rokoszant' zabrał im 60 jeńców, 6000 ładunków ostrych, 
oraz wiele innych przyborów wojennych.— Komitaty 
Lip ian  i Neusotl (Bańska Bystrzyca), przesłały także 
adressa składające hołd Cesarzowi Franciszkowi Józe

fo w i .— Baron Jellachich i Jenerał Schlick po krótkim 
pobycie w Peszcie, wrócili do armji.—  Xżę Windisch- 
graelz  dał peszteńskiemu kupiectwu odpowiedź od
mowną, na prośbę o zmienienie rozporządzeń względem 
bankocetii węgierskich.—  Kwatera główna Hrabiego 
Nugent kierującego oblężeniem Peterw ardynu, znaj
duje się na parostatku pod Cerewicami; często bowiem 
musi żeglować na Dunaju, aby z tąd zasłaniać obroty 
prawego skrzydła.

Danja. — Dnia 16go bież: miesiąca k rąży ły  znowu 
w stolicy duńskiej Kopenhadze wieści o blizkiem za
warciu pokoju, którym jednak tern mniej dowierzano, 
ponieważ tegoż samego dnia przystąpiono znowu do 
uzbrojenia jeszcze jednego okrętu iinjowego i fregaty. 
Król iniał 20go b. m. udać się na rewję flotty w towa
rzystwie Ministra wojny Hansen  i Jenerała Fabvier.

Francja . — Dla Kalifornji ustanowiony będzie Bi
skup in parlibus . —  Admirał firuat mianowany G u
bernatorem wysp Antylskich, a Kapitan okrętowy Fa- 
bre, tymczasowym Gubernatorem Gwadalupy,sr miej
sce Pułkownika Fieron.— Minister spraw wewn: za 
Ludwika Filipa, Hrabia Ducha tel, w końcu b.m. w ró 
ci do P aryża;  spodziewa się bowiem być obranym na 
Deputowanego w departamencie Niższej Charente. —  
W Monitorze czytamy: Dowiadujemy się, że zawie
szenie broni !2go b. in. wypowiedziane zostało w Me- 
dyolanie; kroki nieprzyjacielskie mogą przeto rozpo
cząć się 21go b. m. Ki ó! Karol Albert miał 13go b. 
m. udać się z Turynu  do Alessandrji. Wojsko załogi 
miało towarzyszyć mu nazajutrz. Podług dziennika 
Sporów, Posłowie zagraniczni w Piemoncie starają się 
wojnie zapobiedz. Dziennik Conslitutioneldonosi: Mi
nister Ferrari urzędownie oznajmił Ministrom w T u 
rynie  wymówienie zawieszenia broni. W dzienniku 
Czas czytamy : Podczas gdy arnija piemoncka masze
ruje ku Lombardji, rząd sardy ński wydał rozkaz, abv 
attakowano takie od strony morza, Śardyński Adml 
ra ł  Albini znajdujący się na inorzu Adryatyckiem, o- 
trzym ał zlecenie działać przeciw marynarce austrjac- 
kiej na tem morzu. Wice-Admirał Corsi dotychczas 
zostający przy Cagliari (wyspie Sardyuji), ma rozkaz
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działania także przeciw austr: Admirałowi Kastner, 
Zagrażającemu rzymsko-toskańsk: wybrzeżu. W Ge
nui przysposabiają znaczną ilość statków rezerwowych. 
Gazeta Assembleeutrzymuje: Lord Palmerston  wska
zał Admirałowi Parker  wyspę Maltę za miejsce sta
cji, gdzie ma zachowywać się neutralnie. Gabinet pa- 
ryzki powołał Admirała Baudin  do Tulona. Podług 
marsylskiego dziennika, liczba wojska skoncentrowana 
w tym punkcie, dochodzi 12,000 ludzi; dowództwo po- 
ruczonem będzie nie Jenerałowi Moliere, lecz Jenera
łowi D 'A rb o u v ille . Rząd francuzki pragnąc pokój 
utrzymać, wysłał urzędnika ministerstwa spraw zagr: 
Pana Letherieur, do kwatery głównej Karola A/ber- 
ta, aby odradzić temuż wznowienie wojny.—  W Mar- 
sylji spodziewaną jest dywizja Jenerała Guesvilier 
z armji alpejskiej, która tak jest ustawioną między 
M arsylją  a Tulonem, iż za pierwszym rozkazem mo
że odpłynąć.— Stacja francuska przy zachodnich brze
gach AJryki, zmniejszoną będzie do 9ciu statków.—  
Zgromadzenie Narodowe postanowiło 19go b. m. nara
dzać się nad wnioskiem ministerjalnym o klubach.

Holandja. —  Wiadomość o śmierci Króla W ilhel
ma 11. przejęła całe Niderlandy żalem powszechnym; 
W ilhelm  11. urodził się r. 1792, przeżył zatem lat 
56. Jako Xżę Oranji kształcił się w uniwersytecie ox- 
fordzkim, po czem przyjął służbę W armji aug:, i od
znaczył się zaszczytnie w wojnie pyrenejskiej. Za rzą
dów ojca swojego w r. 1815, Xiążę O ranji dowodził 
wojskiem bolenderskiem w bitwach pod Quatrebrns i 
W aterloo, gdzie ciężkie odniósł rany.— Zmarły Król 
W ilhelm  II ,  będąc jeszcze Xciem Oranji, kilkakro
tnie znajdował się w W arszaw ie , i tu gościł przez czas 
niejaki—  Minister spraw zagr: wyjechał do nowego 
Króla do Londynu.

H iszpanja . —  W ciągu  tygodnia złupiono 4 dyli
żanse między M adrytem  i  Sewillą; równego losu do- 
znałdyliżans wysłany zSarragossy  do Pam peluny.

Niemcy- —  Władza Rzeszy rozporządziła, aby po 
Upływie zawieszenia broni z Danją, ustanowionym by ł  
dla Xięztw Szleswigsko-Holsztyriskich, rząd złożony 
z Panów: Beseler, Hr: Reventlow Preetz, i Członka 
wyznaczyć się mającego przez sejm krajowy. W ybór 
Prezesa podobno padnie na Pana Harąum . — Układy 
pokoju z Danją jeszcze nie są w Londynie przerwane; 
spodziewają się wkrótce pomyślnego ich sk u tk u .— 
Druga Izba prawodawcza w /lerlinie 20go b. m. nara
dzała s i ę n a d  adresem odpowiedzi na mowę tronową.— 
Wojsko pruskie przeznaczone do Xięztw SzleswigHol 
s z t y n , w p r a w d z i e  u m i e s z c z o n e  jest na stopie ruchomej,
wszakże jego wyruszenie odłożono na czas późniejszy. 
Również wstrzymaną będzie blokada brzegów szles- 
wigsko-holsztyńskich, zagrożona ze strony Danji. 
Wnoszą % tąd tymczasowe przedłużenie zawieszenia 
broni— • 18go b. m. spostrzeżono w pewnej odległo
ści od portu  Swineminde 2 statki, które uiebawem po

znano jako fregatę wojenną duńską i jako b rye  kuter. 
— Pru  ka korweta wojenna Amazonka  19go b. m. za
winęła z Gdańska Ao Szczecina. —  Pomimo uzbrojeń 
wojennych, krążyły na Giełdzie Berlińskiej 19go b.m. 
wieści oblizkiem zawarciu pokoju; papiery publiczne 
stały dobrze. Danja miała podpisać już ułożony pro 
tokół pokoju w Londynie. Głoszą przynajmniej, iż 
goniec dziś przybyły z Kopenhagi przywiózł tę wia
domość.—  20go b. m. zapewniano w Berlinie, iż za
wieszenie broni z Danją  przedłużone zostało na kwar
t a ł .—■ Zgromadzenie Narodowe w Frankforcie n. M. 
19go b. m. postanowiło znaczną większością głosów 
odłożyć narady nad wnioskiem Pana W elcker (oprzy. 
znaniu godności cesarskiej niemieckiej).—  Pruski Mi
nister spraw zagr: Hrabia Arnim , notą z lOgo b. m. o- 
świadczył, iż rząd pruski z ochotą przyjmuje propo
zycję austr: gabim-tu, aby drogą porozumienia się usta
nowiono twierzch lictwo Niemiec w kształcie dy rek to 
riatu, i ie  w tym celu pełnomocnik pruski w F rank
furcie n. M. otrzymał zlecenie znieść się z pełnomo
cnikami innych państw niemieckich.

T urcja . —  Sułtan 3go b. m. w towarzystwie W , 
Admirała Mehmeda AU Baszy, odbył przejażdżkę do 
Nikodomji. Po obejrzeniu tamecznych fabryk sukna i 
towarów jedwabnych, udał się do wód Kuan, dokąd 
Sułtanka W alida  ma przybyć w ciągu przyszłego lata; 
7go b. m. wrócił do Stambułu.

W łochy. —  K arol Albert oznajmił, iż przez czas 
wojny, będzie ciągle zostawał przy swojej armji.— 
Bank rzymski puścił znowu w obieg 50,000 skudów 
w bankocetlach.

Rozmaitości. —  U Fabrykanta G ravert w Ber 
linie przy ulicy Miihlenstrasse pod Nr 45, wystawio
ny jest na widok publiczny żyrandol, wyobrażający 
rogi, zęby > inne części zwierzyny. Do składu tego 
żyrandolu wchodzą: ło ś ,  jamnik, 12 ptaków drapie 
inych, 12antylop, 20 lisów,33 odyńców, 143 danielów, 
480 jeleni, 900 zajęcy i 1433 kozłów. (W jednym z  sa
lonów W arszaw y  jest podobny żyrandol, a c z k o l w i e k  
mniejszego rozmiaru, ozd biony figurkami ludzi, zwie
rząt i ptaków, wijących się w około jego ozd bnych 
ramion).— Ze wszystkich mia-t Europy, najludniej
szym jest Londyn, liczący 2.3117 500 mieszkańców, 
P aruz  liczv 1 054,000, K o n s ta n ty n o p o l .000, Pe
tersburg  443.000, Berlin  403.000, Wiedeń 400,000, 
Moskwa 366,000, Lizbona 350,000, Neapol 338,000, 
M adryt 240,000, Am sterdam  211,000, Dublin 
204 0Ó0.

Fraszki.—  Chłopak służący ze wsi, dowiedział się 
z kalendarza o nastąpić m a j ą c e m  zaćmieniu wtdzialnem  
xiężyca. O danej godzinie, wychylił głowę z lufcika, a 
nie mogąc się dopatrzyć ziemskiego satellity, zawołał. 
i,A djabliż mi po takiem widualnem  zaćmieniu, kiedy 
ja się niczego dopatrzyć nie mogę.”—  Główka sałaty 
to zawsze głupia} rozkraj ją, a im większa głowa, te n
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pofr in ir jszy  g  ą b .— U t rz y m yw a ł  naturalists jeden, i e  
małpa to pał  c z łowieka.  nStrze i s ię  Pan log icznych w y 
w od ów  takiego twierdzenia” , rzekła mu pewna Dama,  
^albowiem idzie za tein, i e  z ł o ż y w sz y  dwie małpy,  bę 
dzie jeden cz ło w ie k . ” —  A d a m  i E w a  byli  prawdzi 
wie s zczęś l iwemi małżonkami,  bo nie mieli ani teściów,  
ani s zw agr ów,  ani przyjaciół  domowych.  —  Chloro- 
fa r m  nie jest nowym wynalazkiem.  Szynkarze  od da
wna l‘-pszy posiadają środek ku amputowaniu sakiewek  
t e z  zbytni ego b ó lu . —  Mi ło ść  nie tylko że ślepa, ale i 
skrzydła  m a  jakby na żart; jest to formalnie ślepa hura.
 E ih rM o  opery jest to nieraz zbiór tak g łupich s ł ów ,
i e  je koniecznie instrumentacją zag łuszyć  trzeba.

W  Składzie Nasion i Cukru krajowego Dra F. Betzhold przy ul: 
Senatorskiej Nr 471, obok Resursy, w prust pałacu Zamojskich, do
stać można; 1) DROŻDŻY prasowanych dubeltów: (schellgiiln co
de dopelte Pfundbarme) w paczkach po gr. 15, 30 i 40; oprócz ta
kich paczek, w każdej ilości na łu ty ,  funty lub cen tn a ry .—  2) Mu
sztardy fraucuzkiej , słoik po zł. 2, (Ooruichon, Eslragon, Sard i
nes, Auchois, Capres, Echałotte , pour la sante, Raisins etc; Musztar
dy słoik po zł. 2 gr. 15; Moutarde de Dusseldorf de Dijon, au x h e r -  

' bes fines etc; Musztardy słoik po zł. 3, Moutarde Sans-pam lle .—  
3)  Musztardy angielskiej preparee ,  słoik po zł. 2 i po zł. 2 g r .  15; 
łtłusztardy en poudre w słoikach po zł. 2,  paczkach po zł. I gr. 15. 
—  4) Czekolady korzennej fu n tp o g r .5 0 ,  wanilowej funtpo zł. 2.—  
5) NASIENIA Koniczyny czerwonej i białej; Koniczyny czerwonej 
styryjskiej ( ro ther  ste jr ischerKopfklee); Lucerny, Esparcety,Spor- 
ku. T raw y  Sgo Tymoteusza, Rejgrssu, Buraków cukrowych i dla 
bvdfa,  Turnipsu angiels:, etc.—  li) DRZEWA owocowe: Jabłek, 
W iśni, Czereśni, Brzoskwiń, Moreli, W ina, etc.—  7) KARTOFLE 
nowe angiels;, czerwone, bardzo mączyste i obfite, garn; po zł. 2.—  
8) GJPSU mielonego, nawozowego pod koniczynę, w beczkach po 
cenach miejscowych.—  N A W O ZÓ W  sztucznych (h’oepp 's  Com
pound Manure, oder  konzenti ir te r  chemischer 11 lilfsdlinger, nebst 
dazu gebórigem Fertilisations-Pulver) w blaszanych skrzy nkach, 
5 do 6 funt: ważących, na w ysiew pod morg w ystarczający ch, b a r 
dzo użytecznych, i w pismach zagranicz:  tylokrotnie chwalonych, 
po Rsr. 3. \

P R 7 Y . f E C H \ L I  do W A R S Z A W Y .
Arkuszewski Konst: Ob* z Walendowa; Byszewski Józ: Ob: z Drze

wiec; Brzeski Bern: Kup:z W łocławka; lir. Błudow And: Radca Ilon:, 
Sekr:  Ambasady, z Petersburga; Bagiński W ik t  Oby: z Augustowa; 
Dąbrowski Justyn Ob; z Brouiewa; Długokęeki Ant; Podpuł: z P iotr
kowa;  Grabowski Lud: Oby: z Zawad. Govenlock Tom: Oby: z Stra
chówki; Huninicki Felix Urzęd: 7. Kielc; Hiigel Ernest  dyni:Pułkow: 
7. Petersburga;  Jankowski Józ: Oby: z Rawy; Biedrzyński  Alex: Oby: 
zJeleńca; Kisielnicki Stan: Oby. z Augustowskiego; Lelewel Tade: 
Oby: z W oli Cygowskiej; Łuszczewski Mich: Oby: z Strugi; Lempi- 
cki Kar: Ob: z Kucie; Mobęrty Edw: Kup: z Petersb:; Pogowski Ign: 
dynii Urręd: z Gub: Mińskiej; Perro t  Jul. Dyr: baletu z Petersburga: 
Rembielińska Róża Oby: zRybczewic;  Zieliński Adam Ob: zPiasck; 
Zieliński Gustaw O bv:zZ aw  ad. (G. P.)

»  0 * I E « łE i¥ I A .
W  Sili posiedzeń Magistratu M. W arszaw y,  odbytezostaną licy

tacje głośne in minus: I)  vr d. 1 8 /3 0  Marca r. b. o godz: 12 w po
łudnie,  na dostawę SKRZYŃ z desek l l / 2  cala gruby cli,do rozwó/.ki 
Miar i W ag  R osyjskich;  2)  w d. 24 Marca (5 K w ie ló r .b .  o godz: 
12 w połud;, na rozwózkę rzeczonych Miar i W ag, do miejsc prze- 
znaczeoia w Królestwie.

Jest do najęcia POKÓJ Kawalerski od Wielkiej-Nocy, z ł a 
dnym widokiem, przy faiuilji, przy ulicy Krzywe-Koło Nro 181, 
na  2giem pięli ze od tyłu. W  iadomość tamże.

Pod Nr 629 przy ulicy Trębackie j,  jes t  SKLEP z pomiesz
kaniem, do najęcia od Wielkiej-nocy. —  Tudzież w bliskości 
kolei żelaznej pod Nr 1896, przy ulicy Wilczej, jes t  DOM zu
pełnie nowy, do wydzierżawienia,  lub częściowo do wynajęcia 
©d Wielkiej-nocy.

W  dobrach Secyminie w Pow: Łowickim, o 6 mil od W a r 
szawy, nad rzeką Wisłą położonych, znajduje się znaczny za 
pas U A L I  3-calowych, Desek półtorówek, i Sążni różnego ro
dzaju, które w każdym czasie na miejscu lub z dostawą do brze
gu W isły , sprzedane mi być mogą.

FABRYKA WYROBÓW ŚLUSARSKICH TASZYŃ- 
SKIEGO.—  W  znanej od lat  30 fabryce Taszy ńskie- 
go, sta lowych, polerowanych i ślusarskich wyro- ^  
bów, znajduje się w najnowszym guście przysposo

biony zapas, a mianowicie: Prasy drukarskie francuzkie i polskie;
Prasy do wyciskania pieczęci duże i małe; Okucia pałacowe mosię
żne z kluczami polerowanemi; Okucia zwyczajne francuzkie i pol
skie; Żelaza do prasowania kapeluszy ryżowych; Maszyny do szy
cia rękawiczek; Młoty do znaczenia drzewa; Znaczniki do cecho
wania bydła;  Zamki wielkie i małe z sekretami i podróżne,  oraz 
Zasuwy nowego wynalazku sztuczne; Kłódki na litery lub numera 
zamykające się; Kłódki kassowe sztuczne i różnego gatunku duże 
i małe; Zameczki s/.luczne do portefelów, biórek, komod i tua- 
let; Drzwiczki mosiężne i żelazne do pieców; oraz Rury patento
wane i zwyczajne; Ostrogi duże i mąłe w różnych fasonach, oraz 
dziecinne; Sprężyny do krawatów i loków; Młynki do kaw y  duże 
i małe; Szkatuły żelazne sztuczne od ognia zabe pieczające, oraz 
drew niane do podłogi przyśrubujące się, z zamkami sekretnemi; Li- 
nje żelazne; Maszynki do kaloszy nowego wynalazku; Winkielaki 
drukarskie;  Blancety do robienia kwiatów; Kółka do kluczy; Ma
szyny do rąbania cukru, do ostrzenia noży, do suszenia grzanek, , 
i do pieczenia ciasta; Zasuwy angielskie z podwojnemi kluczami; 
W ędy na wilki i lisy; Łapki na krety; Kruczki do butów, tudzież 
wiele innych wyrobów, na k tóre  stosownie do życzenia obstahiuki  
przyjmują się, a na 200 drzwi do 300 okien okucia są gotowe; zezem 
polecam się względnej Publiczności, —  Właścicielka Fabryk i ,  Ul. 
T a szyń sk a , mieszkająca pod Nr 2643 przy ul: Marjensztadt.

J H k .  P rzy  jednej z na jpryncypalniejszycb ulic 1sz.ejkl.assy 
g ' S l ' l a  w Warsz :,  jes t  do wydzierżawienia KAMIENICA dwu pię"- 
fŁ - j n  lr0Wa * ofi^ ,“ami’ ' Pr / ynależytościami, od Wielkiej-nń- 

cy, lub od S Jana r. b., lub w tejże Kamienicy podług w y 
boru odpowiednie Lokale w procencie od Kapitału na tejże kamieni
cy zabezpieczyć się mającego; albo też prosta Pożyczka kilkanaście 
tysięcy na tenże Dom bezpieczniezabipotekować się mogąca. O dal
szych warunkach bez w pływ a Faktorów i Negocjantów, dowiedzieć 
się można pod Nr 403 w domu SSrów Łagiewnickich, obok Katusza 
w Handlu W . Pryfke. :

I)o sprzedaży PWORP.K z Ogrodem fruktow:, b la
chą k ry ty ,  z 4 r h  Izb, z Kuchnią i Pómein Ogrodnika,  
gdzie są Szparagi,  Wino i Drzewa owoco; w dobrych 
gatunkach. Szacunek hipoteczny wynosi rsr. 4200. 

Dochód roczny '"/ino procent,  a przy dobrem zagospodarowaniu i 
więcej uczyni. Posesja ta może być zabudowaną frontem od ulicy 
Dzielnej i Pawiej i sprzedaną w połowie wartości hipotecznej lub 
w zamian za Dom większy z dopłatą.—  Także są tu różne MRBŁK 
•z wolnej ręki (jo zbycia; Fortopjan z melodykonem fabryki Długo
sza i wiedeńskiAlullera, I.ostra, Lichtarze,  Srebro, Obrazy o l . jne .
Kom- dy,  Krzesła i t. p. Bliższa wiadomość u właściciela d .mu Nro 
2359 przy ulicy Dzielnej.

Zgubiony został PUGILARES sal],inowy, koloru fioletowego, 
w którym znajdował się List zapieczętowany, 2 Rewersa, r ó 
żne Notatki,  oraz ki lkanaście zł. gotówką. Łaskawy Znalaea, 
raczy oddać przy ulicy Oboźoej, w domu W. Rapackiego, do 
P. Nowakowskiego, na 2gie piętro, za co oprócz wdzięczności 
i znalezionej gotówki, ot rzyma dodatek Usr. 2.
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N a c ze ln ik  Z a k ła d u  W a rz e ln i  S o li w  C iechocinku .
Podaje do publicznej wiadomości, że d. 23 Marca (4 Kwietnia) 

f* b. w Biurze Zakładu Warzelni Soli w Ciechocinku, o godzinie 12 
w połud:, odbędzie się publiczna licytacja in plus przez opieczęto
wane deklaracje, na wydzierżawienie na c*as tegorocznych kąpie
li Łazieuek Bankowych w domu po byłej  machinie parowej u rzą
dzonych, w którym znajduje się: a )  Wanien dużych miedzianych 
sztuk 4ry; b) Wanien drewnianych cynkiem wybitych ,  sztuk dwie; 
c) Wanien drewnianych cynkiem wybity ch, sztuk 4ry; d )  Łaźnia 
parowa z kompletnein urządzeniem; nadto jeden kocioł parowy 
obmurowany do ogrzewania solanki do wanien i dostarczania pary  
do łaźni , oraz sofy, stołki, lustra kadzie do wody i inne utensylja, 

b  znajdujące się w łaźniach na czas od d. 15 Maja do 1 Listopada r. b ,
której to dzierżawy główniejsze warunki są następujące:  §. 1. 
Pnelium fisci do licytacji ustanawia się Ksr. 6 3 0  k. 90,  wyma
ganą za używalność łazienek i brania solanki do kąpieli  w cza
sie trwania dzierżawy.—  2. P rzystępujący do licytacji d o łą 
czyć ma kwit Kassy Banku lub Hassy Zakładu Ciechocińskiego, 
na złożone vadjum w summie Bsr. 83 k. 40 w gotowiźnie, które  
nieutrzymującemu się przy licytacji , natychmiast zwrócone zo
stanie, utrzymującemu się zaś, zatrzymanem będzie na rachunek 
kaucji, k tó ra  uzupełnioną być winna przy podpisaniu kon tra 
k tu  do wysokości XA  części posląpionej ceny dzierżawnej; kau 
cja ta pozostaje w depozycie Kassy Zakładu, aż do ukończenia 
dzierżawy na pewność w ypła ty  ra t  dzierżawnych i oddania po 
ezpiracji  kontraktu w całości i dobrym stanie powierzonego so
bie Inwentarza i Effektów Łazienkowych.—  §. 3. Summę dzier
żawną osiągniętą na licytacji Dzierżawca jes t  obowiązany za
płacić do Kassy Zakładu w 2ch równych ra tach ,  to jest:  jedną 
połowę przy objęciu dzierżawy w d. 15 Maja r. b., drugą zaś po- 

f Iowę w d. 1 Lipca r. b . —  §. 4. Drzewo opałowe do Łazienek
potrzebne, Dzierżawca dostarczane mieć będzie przez Zakład za 
op ła tą ,  po jakiej takowe Zakład  sam nabył.—  §. 5. Opłatę  od 
kąpieli  w wannach i parowych, Dzierżawca pobierać ma prawo 
taką ,  jaka  dotąd postanowioną była ,  to je s t :  od wanny więk
szej po kop: sr. 30; od wanny mniejszej po k. sr. 15; od kąpieli 
parowej,  sporządzonej na jednę osobę, po k. sr. 75; na dwie, po 
k. sr. 45; na trzy, po k. sr. 30. Bliższe warunki datyczące się dzier- 
żawy, przejrzane być mogą każdodzienuie w yjąw sty  dni świą
teczne, w Biurze Naczelnika Zakładu Warzelni Soli w Ciecho
cinku, od godz: 10 z rana do 2 po południu. Mający chęć ubie
gania *ię o tę dzierżawę, winien złożyć deklarację  podług prze
pisów napisaną pod adresem i do własnych rąk  Naczelnika Z a 
kładu Warzelni Soli w Ciechocinku. Deklaracje takowe p rzy j 
mowane będą do d. 23 Marca (4 Kwietnia) r. b. do godziny 12 
w p o łu d n ie . -— J. E n g l e r t .

U yrekc ja  M enn icy  W a r s z a w s k ie j . —  Podaje do powszechnej 
wiadomości, że z powodu niedojścia do skutku licytacji  w term i
nie dnia 8 /2 0  Marca r. h. odbyć się mianej; ogłasza licytację p o 
wtórną sprzedaży STALI nowej , do użytku W arszta tów Mennicz- 
Bych u iepriydatnej ,  w sz tan gach różnego rozmiaru,  a mianowicie;

Szwejstali funtów 626.
Gustali »> 6,539.

W  ogolę funtów 7,165;
Id dzież LIN konopnych prawie nieużywanych funtów 429; któ
ra odbed/.ie się w Biurze Dyrekcji  Mennicy, d 21 Marca (2 Kwie
tnia)  r . b. o godz: 1 |  z rana,  stosownie do warunków, które każ
dego czasu w Biurze Dyrekcji  Mennicy mogą być odczytane. Za 
Pretium fisci do licytacji naznacza się : za funt Stali po kop: 22, 
Co uczyni za funtów 7165, rubli 1576 kop. 30; za funt Lin po k. 
10, o.o uczyni za funtów 429, rubli 42 kopiejek 90; w ogóle rubli 
1019 k. 20, a kaucja rubli 161 wynosi.—  P. o. Dyrektora, B. Afo- 
la k o w tk i .  Sekretarz , G in e tt.

OSOBA doskonale uzdatniona do krawiecczyzny, szycia bie
lizny, i wszelkich robót Damskich, oraz znająca się dobrze na 
Gospodarstwie, życzy miejsca stosownego dla siebie* W iado

mość przy ulicy Gołębiej Nr 175, na 2giem piętrze od frontu, 
idąc na lewo.

^ Potrzebne są ZŁP. 15,000, na Iszy Ńr hipoteki
Kamienicy sytuowanej przy  ulicy p rynrypalnej ;  do 

jjinan. wypożyczenia zaś na Iszy Nr hipoteki Dóbr w Gub; 
Warszawskiej położonych, jesf  Summa Złp. 20,000. 

Bliższą wiadomość udzieli w Kantorze Hotelu Drezdeńskiego, 
Rządca domu.

N a c ze ln ik  Z a k ła d u  W a r z e ln i  S o li  w  Ciechocinku.; 
Podaje do publicznej wiadomości, iż d. 23 Marca (4 Kwietnia) 

r.  b. o godz: 10 z rana, odbędzie się w Biurze Z ’kładu W a rz e l 
ni Soli, licytacja przez opieczętowane deklaracje,  na w ydzie r
żawienie na rok jeden, począwszy od d. 1 Maja r. b ,  do dnia t e 
goż roku przyszłego,  Lokalu przy tak zwanej Sal? Teatralnej ,  
na urządzenie Traktjcrni, Cukierni i Handlu Win, sk ładającego 
się : z Sali hillyrdowej, Pokoju na Bufet, małego Pokniku,  Ku
chni i P iw n ic y .—  §. 1. Licytacja in plus rozpocznie się ód sum
my Bsr. 100.—  §. 2. Przystępujący do licytacji , wiuie> złożyć 
wadjum w summie Bsr. 22 kop. 50, które nieutrzymującemu się 
przy licytacji, natychmiast zwrócone zostanie, otrzy mującermi zaś 
przybicie, zatrzymanem będzie do obrachunku.—  §• 3. Summę 
dzierżawną postąpioną na licytacji,  obowiązany jes t  Dzierżawca 
zapłacić z góry w całkowitej  ilości, przy podpisaniu Ko ntraktu, 
co dopeiniouem być ma w ciągu 3ch dni po odbytej licytacji. 
Bliższe warunki tyczące się pomienionej dzierżawy, przejrzeć 
można każdodzienuie wyjąwszy dni świątecznych i ga low ych ,  
w' Biurze Naczelnika Kanc; B. P. w Warsz:, i w Biurze Naczelnika 
Zakładu Warzelni Soli w Ciechocinku, od godz: 10 z rana do 2ej 
po południu. Mający chęć ubiegania się o tę dzierżawę, winien 
złożyć deklarację  podług przepisów napisaną pod adresem i dó 
własnych rąk  Naczelnika Zakładu Warzelni Soli w Ciechocinku 
franko. Deklaracje te przyjjnow ane będą do dnia 23 Marca (4 
Kwietnia) r. b. do godz: 10 z rana. —  J. E n g l e r t .

PANTAL.10X mahoniowy, więcej jak  o pół  7ej 
‘ klawy, ze s/.tabą, z fabryki Bucboltza, do sprzey 
dania lub najęcia, pod Nr 61 / przy ulicy Daniło- 
wiczowakiej, w pałacu,  Bibljoteką Załuskich zw a

nym, w oficynie przy bramie, Im piętrze.
Do głównego Składu Kawjoru przy  ulicy Nowo-Senator- 

skiej w domu pod Nr 477, nadszedł ostatni transport KA- 
M Jik  W  JORU Astrachańskiego, zupełnie mało-solonego; ora£ 

SIELAW augustowskich, i ŁOSOSIA wędzouego elbląg- 
sk iegn .—-A. H u ch a rk in .

RUCHOMA pozostałość ś. p. Macieja Strzeszewskiego, z Gar
deroby, Bielizny, Pościeli, Mebli i Sprzętów domowy ch, składa
jąca  się, sprzedaną będzie przez licytację,  w dniu 21 Marca (2 
Kwietnia) r  b. i następnych od godz: 3 ‘/a  po południu* przed 
podpisanym odbyć się mająca.—  T. R u d n i c  k i ,  P. A K.P*

PA NT AL JON palisandrowy nowy, o 7« pe łnych 
oktawach, z piatem metalowym, sztabem i 3ma 
sprejcami, jes t  do sprzedania lub w zamiau na sta-  
ry , przy ulicy Slo-Jerskiej,  wprost placu Krasiń- 

sk ;earo pod Nr 1771.
Dnia 23 b. m. podpisany będąc w Tryb: Handlowym tutejszym, 

zgubił PORTMONETKĘ, w której było Rs*'. 15 papierami i dro
bną monetą; oraz 2 W exle ,  jeden na Rsr. 45 pod d. 10 Kwietnia 
1846 r., przez L. Melanowskiego i W. Lutostańskiego; 2gi przez 
M. Gelbwo na Bsr. 10 k. 50 w r. 1848; oba na rzecz podpisanego 
wystawione,  i inne Notatki.  Łaskawy Znalazca raczy z pienię
dzy ile mu się podoba zatrzymać, a resztę wraz z VVexlanti pod 
N r  1776 B, zwrócić; nadmienia się przy tem, iż nikt z tych W exlł 
użytku mieć nie może, albowiem stosowne zastrzeżenia już na
stąp iły .—  H. H a n  f b l u i m

DYMISJA udzielona Junkrowi z Pułku Ułanów X cia  A lb e i t i ,  
z Wojsk Cesarsko-Rossyjskich, Zginęła właścicielowi. Kfokol- 
wiekby j ą  więc znalazł, r acz j  odnieść dę p łą ię ic ie la  domu pod
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525 przy ulicy Podwal, gdzie oprócz podziękowania, od
bierze na.rodę, jeżeli tej wymagać będzie.

Jest do wynajęcia FOKTEPJAN, w domu Hr.p r u 
skiego pod Nrern 2779, przy ulicy Sewerynów. 
Wiadomość w tymże domu pod numerem 22, na 
ńole.

-

b ZAKŁADY PIEKARNI WIEDEŃSKIEJ przy uli: Długiej^
' flfr 59 2  —  Na nadchodząc Święta, przyrządzone zostały doJ 
ystrojenia stołów, różne C J U I4 IW , Piramidy, Kwiaty cu-ą 
ikrow e, Maczek kolorowy. Marcepany, Konserwy, Skórki/
' pomarańczowe, funt po zł. 3, i t. p. W  ostatni tydzień przed^ 
^Świętami, będzie nader znaczny wybór Tortów, Mazurków,« 
i Bab petynetowych, orzechowych, tartych, berlińskich, chle- i 
? bowych, podolskich i różnych innych. Z powodu znacznych* 
podmian w Zakładzie, zapewnia się, że tego roku wszystkim^
' żądaniom Prześwietnej Publiczności zadosyć iKzynionem bę- 
^dzie. (Jprasza się o wczesne zamówienie obstalunków, k tó rej 
.z  akuratnością, szczególną dobrocią, i po naj mierniej szych t 
/cenach, wykonane będą.

SZAFY oszklone, do sklepu galanteryjnego, lub dla magazy
nu mód, są do nabycia z wolnej ręki; widzieć ie można w każ
dym czasie, w Handlu galanteryjnym Rudolfa May, w domu pod 
!Vr 442 przy ulicy Krako:-Przedmieście.

     ----
i  CiiŁÓHM A I M B R Y liA  |

C U K R Ó W , C IA S T  I K A R M E L K Ó W ,
W. KLOPFERTA.

j  Z odwołaniem się do uczynionego w roku zeszłym zawiado j 
ś m i e n i a ,  g d z ie  p o d p is a n y  m ia ł  z a s z c z y t  d o n ie ś ć  S za n o : P o lit ic s :  ł
1 w Warszawie i łaskawym interesentom na prowincji zatniesz-1
2 kałym, iż już w r. z. była spółka nasza pod firmą Orolinert e t , 
t  Comp:, rozwiązaną została, i że podpisaoy pod własną firmą J 
ł  W;. Klopferta, utrzymuje powyższą Główną Fabrykę Cukrów, t 
l  Ciast i Karmelków, przy ulicy Krakoi-Przedm: w domu pod ł 
|N re m 4 1 1 , wktórej na nadchodzące Święta Wielkanocne, tak J 
J ja k  w roku zeszłym, zawczasu przysposabiają się znaczne za i 
j pasy wszelkich WYROBÓW CUKIERNICZYCH różnego g a - J 
J tunku, do święcenia i do ozdoby i przystrajania BAB, PLAC- , 
i  KÓW i MAZURKÓW posłużyć mające, których już od pół- j 
J postu każdego czasu w Magazynie Cukierniczym pod powyż ł 
j  szym Nrcm 41 I po cenie bardzo umiarkowanej nabyć m ożna,» 
l a  mianowicie: wszelkie CUKRY i CUKIERKI różnego kształtuj 
i  i gatunku, funt po zł. 3, 4 i 6, Karmelki funt po zł. 3 i po 2; j 
« Skórki pomarańrzowe, Cykaty funt po zł. 3; Maczek różnego »
|  koloru funt po zł. 3, łu t po g r.3 ; Konfitury różne w słoiczkach J 
f funt po zł. 3; Frukta różne smażone i kartnelowane funt po »
I  zł. 3; Migdały palone i oblewane funt po zł. 3; Pastylki różne; J 
i  Boules de gommes; Cukier owsiany na kaszel funt po zł. 3; Cze-1 
ł k  .lady różne podług dobroci gatunków, po zł. 5, 4, 3 gr. 15, ł 
{ 2 , 1 gr. 10; ponczową Esencję w półkwartowych butelkach} 
i  po z ł.3 gr. 10; Torty i Piramidy od zł. 5 do zł. 40; Czasotrwa- »
1 łe Mazurki od zł. 3 do zł. 25. W iększe obstalunki proszę wcze- J 
i  śnie zamawiać, które gustownie i akuratnie wykonane będą; j 
t a  z prowincji zamówione, starannie zapakowane zostaną. O*
|  różnych Ciastach, Rabacji i Mazurkach ozdobnych, na sam ej 
i  Św ięta Wielkanocne, na Święcenia p r z y  sposobić się mających, s 
J  w swoim czasie doniosę. W. h lo p je r t.
eh ............ -1.

Całe 2gie PIĘTRO od frontu, razem lub częściowo, ą głębia
mi lub bez, na stałe lub czasowe mieszkanie, każdego czasu do 
najęcia; tudzież Pakamer i Piwnica, w domu Zajezdnym Nr G2fi, 
między Pocztą i Hotelem Saskim.—  Tamże znajduje sięBIl.LARD 
kompletny, do sprzedania lub wynajęcia, pod kurzystnemi wa- 
ruukami.

Ó Tak jak  w r. z. lak i w r. b., ua nadchodzące Święta W iel-9 
nkanocne, przysposobiłem w Magazynie moim Cukierniczym,y 
Oprzy ulicy Senatorskiej pod Nrem 451, w domu Rezlera, roz-0 
Śliczny zapas wszelkich S Ł O U I A I C H  * V ,  i tak Ą
Osprzedają się JAJfiA Wielkanocne różne, to jes t: JAJKAJ 
*z Tragans marcepanu; JAJKA czokoladowe, grillasowe, kon t  
yjserwowe, likworowe, karmelowe, i t. p., po cenie od zł. 3 J  
Jdo zł. 10; B A B A K K I  różne z massy, na łakocie prze-3 
Nznaczonej, od gr. 3 do zł. o; CUKR\ i CUKIERKI rożne i tsky 
^rozliczne, do przyozdobienia Bab W ielkanocnych, że trudnoO 
sbędz.ie Kupującemu wybrać w tej rozlicznośct i przepycho j  
Jwych ozdobach, funt po zł. 3 i zł. 4.—  Dla przysłużenia się i'J 
^diigoduości Szano: kupującej Publiczności, ulokowałem w Cu-J 
Okierni, gdzie sprzedaż odbywa się , Malarza (atelier en mi-t, 
Vniature), który na żądanie, każde zakupione u mnie JAJKO,Jj 
S literami imienia i nazwiska lub stosowną diwizką, zaopatrzy^ 
Onatychmiast bezpłatnie.—  Oprócz znanych Trunków, Cliło-J 
ndników, Ciałt, Ciasteczek i innych W yrobów Cukierniczych,fl 
Cszczególnie zalecam i zwracam uwagę na SUCHARKI z wi 3 
Jn em T okajer, sztuka po gr. 5.—  Prawdziwe PLACKI Berliri-Ś 
Oskie z makiem, w cząstkach, po gr. 6, i PLACEK Hultajski J  
Sw cząstkach, po gr. 10. MACZEK w różnych kolorach, łuty 
bpo gr. 3, funt po zł. 3. SKÓRM pomarańczowe gorzkie i5 
^słodkie, i POMARAŃCZE słodkie, lepsze jak  Cykata do BabĄ  
Sfiint po zł. 3. KARMELKI dziennie trzy razy świeże (o czemN 
^klarowność ich każdego Kupującego przekonać może, gdyżt 
ndobry i miły ich smak, tylko od świeżości zależy), funt poS 
Vz,ł. 3 i 2 .—  Co jeszcze nowego i osobliwego z Ciast, C u-i 
Akrów, Tortów i t. p., na Święta przyrządzić i przysposobić,, 
Czamyślam, o tern doniosę później Szanownej Publiczności.O 
§ Upraszam o łaskaw e zaszczycanie mnie. C. G rohnert. J)

LOKAL Igo piętra, całkow cie lub w połowie, do najęcia na ro 
gu ulicy Marszałku: i Chmielnej Nr 1387/1553,od Wielkiej-nocy.

x#*’ Wczoraj po połuduiu, na ulicy Senatorskiej, zgi- 
n?ła SUCZKA czarna, mała, ogon kiciasty czarny. 
Znalazca raczy ją  oddać pod Nr 3ci przy ulicy 

Sto-Jaiiskiej, na 3cie piętro od frontu, a otrzyma nagrodę.

Z  K antoru Zleceń p rzy  ul: W ierzbow ej N .473c.
DOM w Warszawie na Krak:- Przedm:, do wydzierżawienia na 

lat 3 od W ielkiejnocy r. b., na który żądaną jest POŻYCZKA do 
15,000 zł.—  DOM zaś z Ogrodem i Stajniami, na Nowolipkach, 
na proceder lub fabrykę zdatny, do sprzedania, bąć za gotowi
znę, bąć za pewną summę hipoteczną. Wiadomość w Kantorze 
jak  wyżej, lub u Patrona Sidorowicza.

We wsi Sokolnikach pod miastem Ozorkowem, są SZCZEPY 
3 i 4-letnie, z najwyborniejszych gatunków owoców, do zbycia 
za cenę umiarkowaną.

Ktoby miał do wypożyczenia 5000 Złp. na 1szą hipotekę 
2ch Domów w W arszawie, lub chciał dzierżawić jeden z tych 
Domów, wraz z ogrodem, stajniami i ionerni zabudowaniami, mo
gący służyć zarazem na Letnie mieszkanie, i rokujący praw 
dziwą korzyść interesentowi, może powziąść bliższą wiadomość 
w powyższym Kantorze.

Potrzebny jest PISARZ do Składu W ódek, któryby był mniej 
więcej obzuajmiony z tym fachem. Wiadomość w powyższym 
Kantorze. ____  _________________

Dziś rano zimna stopni 4. Wczoraj w południe 1.
Wysokość wody na Wiśle stóp 4 cali 4 .
TEATR ROZMAITOŚCI. Dziś, Cień Kochanka,—  M ałe nie

p rzy je m n o śc i,— D w aj B ra c ia .—  (JPan Ś liw iń sk i ostatni raz 
grac będzie na akordjonie).

TEATR WIELKI. Jutro, Piękna D ziew czyna  z Gandawy  —
(W  Teatrze Rozmaitości nie będzie widowiska).

KONCERT Fortepjanisty GnadendorJ’.('HPałzcuTarnowskicby.


